
z KR AK O W A dnia 5 WRZEŚNIA 1827 ROKU we ŚRODĘ.

Z W a r s z a w y  d. 39 Sierpnia*

Nayiaśnierszy Cesarz i Kr dl Jm c  raczvł 
im łaskaw iey  upoważnić do noszenia ozdób 
orderu Orła Czerwonego ;

ITgiey Klassy: JPana Nowickiego", Knin- 
m is sa r ' i  Dvrekcyi Jenerałney Poczt Króle­
stwa P o la n e g o ,

I l lc iey  Klassy: JPana Ludwika Karelię, 
KontrolPra  tevże D y rek iy i ;  

któremi ich Nayiaśnieyśzy Król Jm ć  Piuski 
łaskawie zaszczycić raczył.

W  dniu  17 b. m .  o godzin ie  7 wieczo­
r e m  po m a ły m  deszczu poprzednio  , 2 ezar- 
n e  c h m u ry  7 wstecznych strcrs k u  sobie 
zmierzaiąic, starły się wreszcie p ' ?y hu k l i-  
w y ch  g rzm otach  n \d m ias tem  dziedziczneni 
U jazd  w Obwodzie R aw sk im  i całg sił?  swo- 
ję  na  to m ieysce  w yw arły .  Deszcz idew ny  , 
g rad  i p io runy  z nn v gw ałtow ni cvsz<t m org  
przez p ó ł  godziny padały. Aby sobie wysta­
w ić  okropność tego z iaw iska ,  dosyć pow ie­
d z i e ć ,  źe ca ły  lud s t rw ożony ,  lubo  różnych  
w y z n a ń ,  n a k lęczkach  polecał się w yrokom  
O patrznośc i ,  pew nieyszym  będ§c zgonu niż 
ocalenia. Blisko siebie n a w e t  stoijtcy , w ize-

S7 r.zoć m us ie li  n a d  sobg , ażeby się s ły szeć  
mogli, Szum  ten  p rze raża jący ,  prócz rzęsi­
stych piorunów i w ia t r u ,  spadan iem  swoiem  
powiększał naybardziey  g rad  podziwiaijicey 
w ie lkośc i ;  b v ł  to bow iem  raczey lód w rb -  
ż n o k s • ta ł tn v c h  b r y ł a c h ,  n ay m nieyszy  i w  
navm niey«zev  i lo ś n ,  wielkości orzecha w ło-  
s \ i y o ,  a n a w ię k s z y  i w nayw iększey i lo ś c i ,  
wielkości iaia gęs;ego. P raw dziw ość  tey n ad -  
2w yczavnośc i , to może w e s p r z e ć ,  źe b y ły  
sztuki gradu ważęce p ó ł  a naw e t  3 ćw ie rc i  
fu n ta .  Cała pow ierzchn ia  n ieszczęśliw ego  
tego miasta  z okolicami przez k i lkanaśc ie  
godzin ty m  lodem  okryty b y ła ,  który po cie­
n iach  i do łach  , do dn ia  3go leża ł.  Zkfid ła* 
two w n ieść  m o ż n a  o szkodach pope łn ionych .  
D am  ów 3 ,  wieża sta rożytnego  K o śc io ła ,  
drzewa w yższe ,  wszystkie p raw ie  okna  zbu ­
rzo n e  do szczętu zos ta ły ;  reszta  m ieszkań  w 
znaczney  ilości tak  uszkod o n a ,  źe w n ic h  
n a w e t  zostawać n ie  m o ż n a ;  w polu  i po Q- 
g ródach  cały p lon  zniszczony ; nadto ludz ie  
w polu  będ ę cy ,  śm ie r te ln ie  p o r a n ie n i ,  by­
dło pokaleczone ,  iedna  krow a na m ieyscu  
u b i ta ,  drób i ptastwo w y tę p io n e ,  a dw a sza -  
kaijłc schro nenia przy d o m u  ie d n y m  Bocia­
n y ,  padły ofiary tey  bu rzy .  Otóż obraz spu-
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głoszenia smutnego popełnionego przez burzę 
południoyro-wscbodnij, ćw ierć m ili szeroko 
jd^cj, ą wzdłuż na 1 m ilę  się  rozpościera­
j ą . G dy p od ług  K ónweneyi w roku  1819 

z  P ru s s a m i ,, a w roku  J.821 z A ostryg za w ar ,  
t y c h ,  każdy R z j4  zobow iązał sip do zaspo?

KLoymlssyia Centralna Likwidacgyna  

Królestwa Polskiego.

W  dalszen? odkryciu  fu n d a m e n tó w  *ta- 
lo ź y tn ey  budowy na Bielanach  znaleziono kpięn ia  p re tensy i  mieszkańców  swego kra i u ,

M eda l  ten  je$t t  ręo s ig d ? u , dosę n ie-  iednak przy rozpoznaw aniu  pretensyy  nay?
fo re m n ie  W ib j ty ,  gdjrz z przyczyny iiie.dę- ujaczuiie.ysza cześć pretepsorów  takowego
Stateczpęy 'iloścj mos^jdzu zbyw a tpu  na św iadectwa n ie  złożyła , z którego to powqT
jup .ę łney  okrjgłaęci.. N a  iedney  s trop ie  o- dlJ byłaby Kormnjssyia C e n tra ln a  L ikwida?
k az u ie  się  popiersie Karola X II  z nap isem  cyyna zn iewolony naw e t  z in n y c h  względów
do koła.: G arol:  N JI  D: G; R e ? .  $vec; .Ocaub: dosta tecznie udowodnione prpfejisyie nsjate*
D .  30 Nov: A: J7.J8, co ięął dowodem.* iż ęzpie ^schylić ; z m ocy więc udzie lonego  .*»»
te n  m edal n a  pam i.ętkf tegę Króla został .wy- Up0Vyaźni<mia, wzywa Jśomrnjssyia Geny
b itym - N a  drugiey  stjronie iąst L e w  s to igcv ; tMj ^ ą Ł ,kw idacyyrja  każdego kogo ló  d o ły ,
(iecig czyli sznu ram i .obwodzony f  z napisa- czełj  m o ż e ,  m ianow ic ie  zaś: U rzędn ików  cy*
j a i  a)  n ad  L w ę m  dp koła: Indocil is  .Pat.i, b) w j]jj.yCh wszelkiego s topnia; D ozorców, Kon»
W. dole w o d c ię c iu : I n  P erp e t :  M-ejnor. Ma- t r 0 ]]erów , pofijooników, p o s ługaczy ,  pieką?
gnan i m i.  W ielkość tęgo m e d a lu  iest p raw ie  ^  j m ły n a rzy  produktów  m agazynow ych#
łą k a ,  iakg m.? m eda l  w ybity  w 'M enn icy  ^ b<y k , 4dy 'm a j ę c y ^ r e t e n s y f  o z* lpg ł j  p e *
^lła rszaw ik iey  d ja  s. p, Kopczyńskiego za w byłego X ięztwa W arszawskie?
G ra m rn a ty ^ f .  Uyvaźać w y p a d a ,  źe t e n  m e- ^  się w { j ^ z i e  W óyt» Gnomy lu b
dal# iakę ?teź k ilka  in n y c h  d robnych  sz tuk  g u rn , istrzą m iasta  gdzie iest zam ieszkałym *
m o n e t ,  znaleziono n ie  W M « iy c h  fu n d a m e n -  . , ?da ł  św ia d ec tw a ,  że w roku  J819 był j
ł a c h ,  ale n ieda leko  t-ychże odkopuigc zjemię- £est  ciągle m ieszkańcem  Królestwa Polskie-
T a m ż e  zna lezione zostały o k ru ch y  ł u ło m k i  Q j a u n j^ n jen| a  tożsamości n a z w isk a ,
% n aczyń  w  h u ta ch  szk lanych  do top ien ia  p r ł e z to zaś zasłonienia prawych p retensp-
iz k ła  ukytych , iako te£ zzkła podobne do jre- r j,w od szkody , ?tawajęcy w jnpi ośw iadczyć!
iz ty  m a te r y a łu  w naczyniu  p o z o s ta łe g o , co przy  k tó ry m  urzędzie  lu b  m a g a z y n ie ,  w kiły-,

podaic d o m y s ł ,  iż taiff njegdyfr tyył<» hif ta ,  r y Cb  X»kacłz > » P®4 zw ie rzch n ic tw e m  iak ich
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N a ostatnich T aigach  W arszawskie!* 
płacono za korzec żyta i ł ;  od f i  do 12” i 
p ó ł ; —  pszenicy oiT 15’ do 2 0 ; —-ję c z m ie n ia  
od 13' do 1 ' —  owsa ód 7  do 8 i' p ół,'
siana fu rj iednokonhg od1 14 db 2 4 ;  paro* 
konnę bd: 27 do 3 3 ;  -— słom y farę- zw ycza j­
ny ed 7 d o  8.

U rzędników  z nazwiska pracowali. To i  sa­
ni o dopełnić są  obowiązani wszyscy spadko­
biercy i prawi nabywcy..

Pozyskane w powyższym  sposobie bezpła­
tn ie  i na prostym papierze Ś w ia d e c tw o w in ­
ny strony do pęk Kommissarza Obwodowego  
gdzie sę zainieszkałerai złożyć.- D o źędania  
i  składania świadectw wspom nionych , nazna­
cza Komm-issyia Centralna L ikw idacyyna ter­
m in  do dnia ostatniego Listopada r. b. ostate­
c z n ie , po którym  źpda-ne świadectwa wydane 
bydż nie m o g ę ,. a pretensyie z zaległych  
pensyy , d yet, lub innych kosztów pochodzą­
ce  , iako; nieudowodnione u ch y lon e zustang.-

N inieySze obw ieszczenie ażeby d ok aźd e-  
gO doszło w iadom ości, będzie po trzykroć W 
(rzęch Gazetach W arszawskich’, i D zien n i­
k ac h  W ojewódzkich u m ieszcza n e, oraz w  
trzy p’o  Sobie ńastępUijiCe św ięta N iedzielsfe  
po Kościołach’ świeckich" i zakonnych zgro- 
A u śzeń e ia u  ludow i g a m b o m  t  objaśnieniem  

•Ćczytłine.
W’ W arszawie dnia’ 22 Sierpnia' 1827 roku.- 

Radcą S ta n u ,  P rezes: Kalinottiski.
Sekr: J ln j>  Edward* P lew iński Z.-

K urs Listów  ŻastaWnycH.' 
' to w a r z y s tw a  K red y to w eg o  ZWmskiego.- 
Za  Sto złotych  w Listach Zastawnych' 

bez dwóch K uponów , b iałe.
Przredaijicy żędaię z ł. 82 gr. —* 
Itupuięcy ofiaruję —  81 —  22J  
isto tn ie  przre da no — 82 —  —

W  W a/szaw ie dhia 20  Sierpnia 1827 1.
F . W. SChaber S . G . K .W .

Za A-sstkuraCyiie Skarbów** i’ ObBgbęy- 
M  Pragskie, p łacono Listam i Zastawnemu i ł ;  
JPoh 917 za 1001

Z Petersburga d. 2 Sirrptufl. D. L

A ńdrzey JatoWłeWicz Italiński, R zeczy­
wisty Radca T a jn y , R zeczyw isty Szam belan  
i’ P ose ł w R zym ie , .  Kawaler Orderu S. A l’e- 
Xandra N ew sk ieg o , 3 . W łodzim ierza klasSy 
2  , S. Anny klassy l l , orderu Polsk iego bia­
łego  Orła' i T ureckiego orderu X ięźyca klas­
sy 1 , Kontur oderu S. Jana , uro*drony dnia  
1*5' M ai a 1743 , zszed ł z tego sw ata w R zy­
m ie  dnia- 27 Czerwca r. b.-

Gazeta Petersburgsk.a podała O iego ży-  
ćiU następuięcę w iadom ość: “ Italióski
b y ł W każdym w zględzie’ iedn em  z nayw a- 
źniey szych  ziawiśk- naszego czasu i* jednym  
i  tey  n iew ie lk iej’ liczb y  lu d z i , Którzy przy­
pom inali starożytnych,' a n aw et Patryarcbów  
przez prostotę w pojm ow aniu  i d z ia łan iu , i  
przez ca łość sw oiey  istoty. G łow a  iegc na  
postaci w ysokiey i barczystey , m ogła bydź  
porównana z  g łow ę Iw a stdrego. —  W yższa  
nad w szelki opis delikatność i sztuka w ob- 
tow an iu 1 z  ludam i , pokazywała się W n im  
przez dobroć n atu raln g, dopiero po d łu g iem  
i  u w aśn em  zastanow ieniu; w ielu  Widziało W 
Bim tylko starca badaniami uczonemu rozer­
w anego’ i  zajętego; pom im o tego, Hic n ie  u -  
szło  ie g o  uwagi i 1 niepodobna b yło  znaleść  
W n im  w iększe* iaków ey Wady. B ez wieli*  
przypytowań u m ia ł Otbózać Się g roaeto  zsy ­
łan ych  r w  któretn każdy w idział się m im o­
w oln i*  przez n iego’ ujętym . Szan ow ał za­
wsze n ayw ięeey  tb zaufanie’ i n ie  iedno przy­
sporzył zw yc ijztw o  um iarkow aniu i' p*eaai-
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wcści p rz y k ła d e m  i radą. W  tak odospbnio- 
n e m  m ie śc ie ,  ia k ie m  ieśt R z y m ,  cen iło  go 
podw óynie  ciało dyplom atyczne .  Zwyczay- 
n y m  sposobem n ie  byłby n igdy n a b y i  tego 

. w ielk iego  sty lu  s ta ro ż y tn e g o ,  k tóry go tak 
bardzo  odznaczał .  P rzez  n iego u n y a r ^ ć  
m ó g ł  z swoich podrzędnych  szkołę, z którey 
naydroźsi m u  byli Baron l i a h n ,  te raźn iey-  
szy G u b ern a to r  w M itaw ie i  ldr. S tan is ław  
Kosakow ski, który z p rzyw iązan iem  syno- 
w skiem  osta tn ie  la ta  i e g o , p ie lę g n o w a ł , i na 
k tórego r ę k u  życie zakończył.  W y chodz i ł  
on z tey zasady, źe dyplom atykow i należy 
ile możności dobre u t rz y m y w a ć  po rozum ie­
n ie  m iędzy  Rządem  , którego iest zastępcą i 

. D w o r e m ,  przy k tó rym  zos ta ie ,  n ie m n ie y  
n a w e t  nay ta iem nieyszey  .rzeczy tak  spraw o­
w a ć ,  iżby :6h naw e t  światło  r az ’C n ie  m o ­
gło. W y k o n y w a ł  on politykę z rozwagą spo- 
koyną  , oszczędzał całą siłę na  dz ia łan ie  w 
ch w ilac h  s tanowczych i .zdawał się n ie tro ­
szczyć o wypadki codziennie, jakkolw iek  do ­
k ła d n e  o n ic h  m ia ł  wiadomości. N aślado­
w a ł  s n  w sw oim  u rzędzie  m etodę  i  sposób 
u w ażan ia  w ie lk ich  le.jtarzy, n iesp rzy ia ł  wszy­
stk im  zbyt sp iesznym  syśtem atom  i środkom  
i tw ie rd z i ł ,  źe n ie  należy n igdy  ludzi i hra- 
lów  do iedney  usposabiać nam ię tnośc i  , a le 
iedną  nam ię tnośc ią  k ie row ać i m ia rk o w a ć  
drugą. Jako uczony n ie  m ia ł  współzaw odni- 
ką  w g ru n tow ney  znaiomości ięzyków S em i­
c k i c h , G reckiego i Łacińskiego i n ie m a l  
wszystkich nowszych ięzyków , w dokładney  
znaiomosc. um ie ję tnośc i  p rzy rodzonych ,  w 
h is to ry i  i rozm aitych system atach  , tak  fi i i o- 
zoficznych , iak r e l i g i j n y c h ,  szczegnln.ey 
zaś w p rak ty c zn e m  zastosowaniu swo/ey zna­
jomości i. znaydow anm  właściwego p u n k tu  
każdego py tan ia .  Bez liku iest ta k ic h ,  k tó ­
rzy ra d y  iego zasięgali , i wzmocrj ec i.  oświe­
c e ń 1 i n a u e z e r .  od m e g o  odchodzili.  Szko- 

f

da:, źe oprócz ob iaśn ień  w arów  H a m il to ń -  
skich i k i lk u  m a ły c h  rozpraw  an tykw aryy-  
n ych  n ic  innego  d ru k iem  n ie  og łos i ł ,  i za­
pewne n ic  do d ruku  n ie  zostawił Wiado­
mości iego były obdarzone  życiem. W Wią­
zkach  iego znayduią się n ie m a l  wszędzie na  
brzegach glossy wielorakiey w ar to śc i , szcze- 
gólniey dla powinowactwa języków, k tó re  u-  
w ażał za żyw ą i w ew nętrzny  historyią  k a ­
żdego ludu .  J go x ięgozb ró r ,  iak n a  czło­
w ieka p ryw atnego , ko losa lnym  zwać się m o­
gący , sprzedany będzie w. R zym ie  przez łi-  
cytacyią publiczną , a wschodnie rękopisuia 
iego pomuoźą b ib li io tekę P e te rsb u rg sk ą ,  n a ­
leżącą do in s ty tu tu  wschodniego. S łużący  
iego pobierać bę lą dożywotnie prowizyie od 

.pozosta łego  m n ą t k u ,  a po ich ‘śmierci ca ła  
po zo s ta ło ść , przej dzie na w łasność szkoły Kl- 
low sk iey ,  a m Ł o w i c i e  na dochód tum tey-  
szego obscrw atoryum  astronom icznego, i  n a  
s typeudya dla Uyzniów , podróźuiących w ce­
lu  doskonalen ia  się w naukach  przyrodzo- 
:n ,c h .  T o  ostatn-iey woli . iego rozporząaze-  
n ie  dowodzi , źe rze te ln ie  i  n ie  dla osobi­
stych widoków pracował nad swoiem  i współ­
czesnych k sz ta łcen iem ,  i źe osta tn iem , a ra ­
zem  źy w em . uczuciem  iego była n iep rzeb ła -  
gana n ie n aw iść  wśzelkiey dążności do p rzy ­
t łu m ie n ia ,  albo p rz y n a jm n ie j '  du śc ieśnienia  
w oznaczonym  zakresie w iecznego św ia tła ,  
Bóg iego był zbyt w ie lk i ,  iżby go iakirrt 
bądź sposobem m ó g ł  sobie wyobrażać w gra­
n icach .,  a le n ik t  nad niego n ie  był w żmu­
d n ie jsz y  dla m y ś ląc y ch  inaczej1, ieśli w m c h  
ty lko  n ie  spostrzegał ubocznych  zam iarów i 
oszustwa. W ierny  i źyc'zliwy po ty lok ro ­
tn y ch  doświadczeniach^ po pracy pow aźney  
ijad sobą sam ym  i nad  wielką czasu budo- 
w ą , zapukać m óg ł  sp o k o jn ie  do tiemnipy
b ram y . U m a r ł  bezźennie .  N ie  u m ia ł  o n  

■ ’ 1 • 1 . ,
Zbierać bogactwk w o la ł  m ie ć  p ię k n e  ip ifą
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Sikania , ozdobione - w y b o rn e m i obrazami *i 
w s c h o d n i e m i  k o b ie rc am i ,  l icznych  dobrze u 
b r a n y ih  służących  i użyczać gościnności szla- 
che tney .  W wielkiey sali pałacu Pamfili , 
fctfr y sufit ozdobiony iest pędzlem  Piotra z 
Koriony, ż y ł ,  p rzy y m o w a ł i biesiadował ia- 
Jco bze ik  Arabski w swoim nam iocie. -LIi- 
czne pokoie tego pa łacu  kaza ł  o tw ierać  ty 1- 
ko  przy nadzw yczaynych  ucztach. Wszyscy 
znakom ic i  uczeni , co w osta tn im  dziesiątku 
la t  w R zym ie  mieszkali, lub  stoIicF tę  zwie­
d za l i ,  zachowaip w żyyvtf pamięci obraz tey 
sali. Bodayby i td e n  z n ich  godniey skreśl ił  
iedynego  m ęża , m z  można było w ty m  ry­
sie. Rossyyski rzeźbiarz f la lb e rg  zrobił  przed 
cz te rem a laty bardzo podobne popiersie B a ­
lińskiego.. Zw łoki iego pochow ane będp o- 
b rzędem  G reck im  na c m en ta rz u  w L iw o rn o . , ,

Z W iednia  d. 27 S ie rpn ia .

(Z  Dostrzegacza A ustry iackiego.)

P o d łu g  osta tn ich  doniesień  z S ta m h u łu  
do 9go S ierpnia n ie  zaszło w tey ^stolicy n ic  
ważnego, —  D n ia  8go nadeszło ta m  doniec 
s ien ie  z S m irn y  pod dn ie in  1, Sierpnia*5, że 
S e r a s k ie r , Reszyd B asza ,  zostawiwszy 5ty» 
sieczny kopus w A u y c e ,  z resztp woyska por 
szedł do A lb a n i i ,  i że I b l j h im  Basza zatru-r 
dn iony  b y j  w ew nptrz  Morei zb ie ran iem  zbór 
Ża t zaw ożen iem  j o  do u n e \ s ę  warovynych, 
N igdz ie  zaś m e  dozna ł od G re ló w  przeszko­
dy ', '  gdyż ną ca ły m  p ó łw y sp iu ,  wyipwszy 
N a u p l i p , n .o  inaip dostaieczney siły ńo o- 

parc ia  się,
' V W szystkie  doniesienia z g a d z a ip s i ę ,  że 
flotta Egipska , Którey liczbę , wraz z prze- 
Wozoweini s ta tk a m i ,  do 100 źaglóvv podaip, 
s ta ła  iuź w gotowości do w y p ły m e n ia ,  a po­
d łu g  n iek tó rych  w y p ły n ąć  m ia ła  w osta tm ay 

■połowie L ipca j  lecz n ie m a  o tern zadney pe­

wności.

Ostatni Nłrfer Dostrzegacza wschodnie­
go czyli S m irneńsk iego  pod dn ie m  29 L ipca 
( k tó ry  po o trzym an iu  now ych  d ruków  z P a ­
ryża ,  zaczpł zno r tu  w y ch o d z ić )  zaw iera z 
Syra co n a s tę p u ie t  ,, Lord"Cochrane odp ły ­
n ą ł  ztpd , nakazawszy przygotowania dla sie­
bie sposobem pożyczki 40,000 piastrów H i ­
szpańskich. T a k im  nazw isk iem  oznaczono 
nałożon<i na tę  wyspę nadzw yczaynp kon try -  
bucyip. N akoniec  da ł  się n a k ło n ić  do prze­
s t a n i  tymczasowo n a  20,000 p ias trów , k tóra  
sum m a byłaby m u  wypłacony, gdyby nie b y ł  
zm uszony do prędkiego o d p ły n im ia  przez o- 
debran ie  wiadomości z Napoli di R o m am a ,  ze  
G riva i Koletti znaydm p się w posiadłości cyta­
deli P a l a o r d e s , źadney n ie  słuchaip  w ładzy  
i m iasta  zagrożone iest nayw iększem  nieszczę­
ściem . Kilkanaście osób , k tóre w tey chw il i  
ztaińtpd p rz y b y ły ,  opowiadaip iak nas tępu ie  
zaszfe tam  zdarzen ia :  Jenera liss im  C h u r c h ,
który  dnia 9go L ipca p rzyby ł do N a u p l i i , 
w yda ł rozkaz , aby cytadela P a lam ides odda- 
n?  zos ta ła ;  dowodzpcy w niey Koletti i G riva  
ż p d a l i , aby wypłacono zaległy żołd woysku, 
Gdy rzpd im  o d pow iedz ia ł ,  że terez n ie m a  
p ie n ięd z y ,  o św ia d cz y l i ,  iż n ie  oddadzp cy ta­
deli , poki d łu g  nic będzie zaspokoiony. 
C h u rc h  wsparty  od syna Kolokoęroniego 
( S e n n e o s )  u czyn ił  demonstraeyip., k tórą lę­
k a ć  się kazała  at tąku  j poczem zam kn ię to  
cy tade lę ,  a rzpd ogłosił ' zam kn ię tych  w n iey  
za zdrayców oyczszny, C h u rch  w idzpe ,  iź 
na tężen ia  iego sp d a r e m n e ,  opuśc ił  N aup lię  
dn ią  10 i powrócił  do swego obozu pot] E g i-  
np .  T y m  czasem ieden  z braci Griyow ob-, 
ipł dowództwo w Palanaides ,  ą d rug i w ba­
s t io n ac h ,  k tó re  nad  m ia s te m  gpruip , a ta k  
sial: się panam i obu  brarr  Rzpd przen iós ł  się 
do zam ku  Burtz j na wvs«pće przed portem , 
Phoiofń<ire!rJ9 w Ódca pozostały Cu Jeneralissim o- 
yyi w ie rnych  w o y s k , osadził bat tery ic  na wa*



Jach i  wreysłfc)* niższe części1 m iasta .  Dnia" 
11 rozpoczął się z  P a łam  irtes ogień- i prze­
straszeni m ieszkańcy  uciekali  do bram,- lecz 
n im  wyszli’ byli przez  olbie s trony obdziera-  
n-emi. J e n e r a ł  K.olofcotroni„ k tó ry  znawdował 
się pom iędzy  aefcodapcerar, m u s ia ł  srę . znn- 
• a n p  sm arną okupie.. Od' 11 dc 15' zginęło’', 
około 100 osób w m i* ś c ie r a  bardzo wiele' 
by ło  ranioTircb., N ieszczęś liw i m ieszkam  f  
ociek li  jia rów nirrg A rg o s ,  g d z ie  iak bydło> 
Jazem  stoią i  n* n a jw ię k s z ą  n ędzę  sp w y­
s taw ionem u  Żc-fnierze w zam ku  Burtzi. chcie­
li także u ce k n io ry c h  obdzierać ,- lecz  znay-  
duiący s.ę tam  A dm ira ł  A ng ie lsk i  C odring-  
to n ,  oburzony  taką n ie ludzkością ,,  zapowie­
dz ieć  k az a ł  żołnierzowi ta m e c z n y m ^  iż ieźelr  
n ie  będą przepuszczać łodzi z uchodzące m i p 
tedy zburzy zamek.. R ozkaza ł  oraz s ta n ą ć  
Łilku szalupom  dla czuwania nad  bezpieczeń­
s t w e m  ueiiodzpcych. D n ia  14 15 r  16. t r w a ł
• i fg le  ogień z-dział' i ręczney  Broni; „ i ju d z ie  
z miasta, uchodzili..  D nia '  17 do 201 nas tąp iło  
z e jś c ie  się nacze ln ików  o t u  Stroi. na A n g ie l­
sk im  J in i iow ym  okręcie  Azyia , n a  k tó ry m 1 
z n a jd o w a ł  się także -Hord* G o c h ra n e j  lecz- 
j ie w ia d b m o  ieszoze iali się t„ s rom otna1 i  
zgubiias dla G reków  dom ow a w alka ukończy­
ł a -  —  . J e n e ra ł  C h u rch  popłynął* dh ią  17 z 
3000 woyska z E g  m y  do m iędzy  morza ' Ro- 
jyntokiego na pom oc tam eczney  o sa d z ie , k tb -  
j a  ZBgroźojig' iest- od' l o r 1 Hnuć; Bartfzy.—  P u ł ­
kow nik  ł-a łw ier  dow iedziaw szy  się- o zaDii- 
r zen iach  w  N auph i ,-  popłyną#  tam  dhia 1'1 
na  galerze  k tóra  ie s t  iego' własnośt i ą ; a l e  
eozm ow nyjzy  się- z-bracią G riv* ; i ; w idząc,-  izt 
noziiftTzenie' do* tego s t r p n ia 1 d o sz ło ,> że iego 
pośredbicUvo nie potrafi go' złbgodzić ,  odpły­
n ą ł  dh ia  1'6 na  powrót. do ’M «thana .  K o rp i jś , 
Który ta m 'k o s z te m ,  sw-oim u t r z y m u ie ,  wyno­
si do' 1000 Ibdzi i codziennie ' uczy go ro- 
kier i a broni 87  zaburzeni iwn zapobiega rozda-
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w a n ie m  cw dna 14 ży.wnofri i ,nieco p ie n ię ­
d zy ,  Z resz tą  półwyspie M e th sn a  przez do- 
fergt adioiiwsttaeyią- tego pu łkow nika  iest bar­
dzo’ dobrze zagospodarowane i liczni iey m ie ­
szkańcy nie c ie rp ię  nędzy iak w innych ,  oko- 
l icach ,  . Kcsp isyw ane prsefc niego . podatki'' 
wchodząi z. łatwością j- zgoła ' M et hu na iest 
tera-z i s d ^ y m  w Grecyi mieyscern , w k tó ­
rym. pa.priM®' nfęiaki' porządek ,,  k a rn o ść  i do­
b re  mienie;. Rzeczony pułkównjft zdaie się' 
tana ch c ie ć  osta tecznie u sa d o w ić ,  bo ciągle' 
nowe zaitlidia. w arow n ię ,  D o dzia łań  Chm > 
cha n ie  z'd'aie się także chc ieć  n a leżeć  i ul'**- 
wielkie- pokłada w .n im  z a u f a n ie .—  W  Poroś- 
Budują. w e d le  podanego planu ' przez Lorda 
C ochrane  działowe szalupy i por t  tŁiheCzrfy' 
um acnia ig .  a d m i r a ł  Miaulis '  przem ów iw szy  
się z tym. L ordem  o puśc i ł  f re g a tę -H e l  las i* 
dowodzi znowu starym- swoim Brygiem, ,>»

Ż' P re z lh trg a  d.- 19 S ierp n ić .

W czoray olćołn Iwszcy- godziny potu*- 
dnia ,- u szczęś l im en i  byli m ieszkańcy j e g o i  
miasta p rzybyciem  Nayiaśri icyrzego Cesarza* 
i Króla Jegpmośct rta zam knięcie  SeymU',- 
trWaiąbego1 tu  od dhia 18: V\ nz-eśńrh 1825'. N.- 
Gesarz J m ć , .  k tóry  tego dnia rano WyiecBaJ? 
a Radon,'  zakazał w yraźnie  Wszelkich W p rz /- '  
jęciu- siebie Uroczystości j pom im o to' wyszła 
m t  bitwo m ieszkańców  xi<( przekiW ukochane-  
g o 'M o n a rc h y  aż  na brzegi p rzeciw leg łe  rz&‘“ 
k i ,  pow ita ło  Go głośnertii oznakam i radośbi 
i' odprowadziło  do' pała Cu Prym asowskiego.,  
t u '  p rżyym ów all  N I  Patia':' Ji C. M . Arcjf-' 
X iąźę Pala tyn  , J. R, M.- Arcj‘-Xiążę, Reisdjr- 
n a n ó  d ’ £ s t e ,  nacze ln ie  dow ódzą i)  W Wę*' 
g r z e c h ,  Kr: Węgierski pierwsZy rtadworpy Vii- 
ce-K*nclerz' f t r .  ileviczKy' z' R etiisny ic ,  H da-’ 
bia GyulSy , W .  Rapitatt ' Króacyi',  Izblmacyi' 
i  S ław on ii ' ,  ,V\r. Podczaszy H rab ia  Gzwaky ?ł 
Ka^itait Kr. W ę g ie rs k ie j  1 r t a n h i  p rzy b o c zn e -^



S i ę J ę  M ikołaj '  E s te rh a z y .z  -Galanthy i Z a ­
s tępca  Kr. M a y la th .  i odprowadzili  M on a rc h ę  
.do Jego {pokojów.. P o  ob iedzie ,  o k o ło  godzi­
my 5tey, u d a ł  się N .  P a n  przy zw ykłych  o- 
brzędach do w ie lk ie j  posłuch.iluey sali,  gdzie 
iu ź  zebrali się byli Magnaci j stany Króle­
s tw a .  N ad wszelki opis feyła ra d o ść ,  z iakę 
N -  P arJ przy w niyśc iu  do sali został przyjęty.-— 
iGdy N. Pan  zasiadł na  T ro n ie  , Kr. W ęgier­
ski pier-wzy Vice -Kanclerz nadw orny  , H ra b ia  
{Rewiczky yv krótkości p rze łoży ł S tanom  po- 
fyvód te ra źn ie jsz eg o  Z grom adzen ia  , puczem 
C e sa rz  i Król Jn rć  m ia ł  z T ro n u  do zgro­
m a d zo n y c h  S tanów  o i a w f  n a s tę p u ię c ę :

1,4 U kochane  S tany Naszego KróieshVa 
W ę g ie rsk iego !  N ie  źędać n iczego od Was, iak 
ityjko -tego ,  coby k u  w aszem u dężyło dobru,,  
ttakie b y ło  przyrzeczenie  N a s i ę ,  k tóreśm y 
W ą tn  z  tęgo Królewskiego T ro n u  -przy zaga­
j e n iu  tego ,Seym« doili, a k tó regośm y w «i$- 
g u  praw ie  dw ule tn ley  onegoz trw ałcśei wier­
n ie  i  stale do trzym ali.

“  S u m ie n ie  N asz e ,  k tó re  -zawsze przed 
B og iem  gotowi iesteśray poddać roztrzęśnie- 
mis i  badaniu  , riaie N am  zaspokajające św ia­
d e c tw o  ,  iź narodowi W ęg ie rsk iem u  okazali­
ś m y  na now o  dowody N asz e j  oyco.wskiey 
p rzychylności  i t rosk liw ośc i , iedynie  iego pó- 
łn y ś ln o ść  maięcycls na ceiu.

“  W praw dzie  zaszło pieco na t y m  S,ey- 
m i e  , coby vv Nas uczucie  boleści wzbudzić 
m o g ło .  Jednakow oż to pom ijam y te rn  chę­
t n i e j  m ilczen iem , gdyż p rzy ie m n ?  iest d la  N a ­
szeg o  serca , i e  kilka bardzo  w ażnych  przed­
m io tó w  przez w za iem ne  n a ra d y  S tanów , za 
N aszem  ła skaw em  p o tw ie rd z e n ie m ,  m oc pra­
w a  o trzym ało ,

“ P rzy taczam y  tu  ty lko  t o ,  co się doty­
cz ę  óbudw óch tak  w ażnych przedm io tów , kon* 
t^ybucy i ',  4 k o h s k r y p c y i : zapad łe  u c h w a ły  , 
będące  tego rodzain  , i i  Was o Naszey łasce 
p r i e k o n y w a i j ,  i  pośjaey potom ności dowiodp,

źe iesiteście godnemu p o to m k a m i swoich p r z o i -  

ków*
*‘ 1 z tego pow odu , chociaż N asze szcze­

re  ży c ze n ia ,  s tosunki p ien iężne m iędzy  p ry-  
w a t n e m i  praw em  u porządkow ać ,  nie zostały 
sp e łn io n e ,  jednakow oż t e n  n iespodziewany 
koniec  ieszcze Nas więcey -zachęca do p raco­
w ania z p o n o w io n ę ,  przez rze te lność  zamia­
rów1 Naszych ozy w ionę  i wz-mocriłonę siłę  o- 
ko ło  te g o ,  iźbyśmy w za iem ne i n ie zm ien n e
z a u f a n i e  m iędzy N am i a w a m i  za w ię z a n e , n a -  

*
łeźyt-y porzędek rzeczy przez owę praw ę W ł a ­
dcę, k tórę  N am  daw ne ustawy n a d a ię , u t r z y ­
m a l i ,  i by n ie ty k a ln a  kons ty tucy ia  P aństw * 
w e wszystkiem święcie dochow ana była .

■“  Oddaiemy W a m  sankcyię Naszę iu£ 
s tw ie rdzone  a r tyku ły  tego S eym u , w tey przy­
je m n e j  dla Nas n a d z i e i , iż  Nasze życzenia, 
lak iern i dla s ław y  i pom yślności W ęg ie r  tak: 
szczerze  prze ięc i jes teśm y, spe łn ione  zostanę 
na  p rzysz łym  S e y m ie ,  k tóry  n a w e t  p rz td  te r ­
m i n e m ,  p raw em  przep isanym  zw ołam y ,  skó­
r ę  przy  W asze)- p rzychylności i n ie zm o rd o w a­
n e j  gorliwości k u  N a m  i oyczyźnie W aszey , 
iakę z wdzięcznością u zn a lem  y i przy sk u te ­
c z n e j ’ pom ocy  reg n ik o la rn y ch  de-putacyy, b ę ­
dę wykończone prace , s tanow iące p rzedm io­
ty przyszłego S.eyrrm, i s ta łe  posady ów ey 
naywyźszey pom yślnośc i ,  k tórey  naród W ę ­
gie rsk i  w tak w ysokim  godzien  ies t s topn iu .

“ Jak  t o ,  cośmy iedynie k u  pożytkowi i  
z baw i«n iu  oyczyzny za m ie rz a l i ,  serce Nasze 
nay  wjększę pociechę n a p e łn ia ło ,  gdyśm y W as, 
ukochane  Stany Naszego Królestwa W ę g ie r ­
s k ie g o ,  n a  poczętku tego S ey m u  około N a­
szego T ro n u  zg rom adzonych  sp o s t rz eg l i , tak  
rów n ie  życzę my sobie te raz  , w ed łu g  Naszey 
oycow sk iey , we w szys tk ich .p rzy p a d k ach  n ie ­
z ł o m n e j  p rzychylności do W a s ,  abyście iaka 
Nasi ukochani s y n o w ie ,  zdrowi do domów 
Waszych powrócić i W aszym Mocodawcom
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w ie rn ie  donieść m og li :  źe N a m ,  oprócz o- 
■wey Królewskiey godnośc i , k tóra  w daw ney 
K onsty tucyi swoię m oc i siłę  znayduie ,  aż do 
końca  dni naszych sg z a sz cze p io n e : m iło ść  
do w szystkich W ęgrów  i z zapałem  połyczo- 
jaa gor l iw ość ku  ich d o b ru ,  k tó rem i ożywie­
n i  , naym ocn iey  s ta rać  się będz iem v i przy 
pom ocy Bozey osiągniem y, źe przez zb a w ien ­
n e  i t rw a łe  owoce N aszych  teraźnieyszych  i 
p rzysz łych  czynności ku  dobru  oyczvzny, gdy 
N a s  Bóg z tego świata do siebie powoła, po­
zostaniem y u wielce ukochanego  naszego na­
rodu  we wdzięczney i b łagosławiycey pam ie-  
ci. ,,

P o  ukończoney  m ow ie  z T r o n u ,  w róż­
n y c h  m ieyscach iednog łośnem i w iw aty  prze- 
ry w a n e y  , i t r u d n y m  do w yrażen ia  zapałom  
przy ję ty ,  u d a ł  się znow u M onarcha z tv m  sa­
m y m  o b rz ę d e m ,  iak  był w prow adzony ,  do 
pokoiów  swo cb , gdzie  ieszcze raczy ł przy- 
iyc deputacy iy  m iasta  Prezburga.

D n ia  dzisieyszego rano  N. Pan w ys łu ­
chawszy nabożeńs tw a w kaplicy pa łacu  P ry ­
m asa  , opuścił m iasto przy błogosławieństw ie 
Swoich w iernych  Stanów i m ieszkańców  tu -  
teyszych i u d a ł  się do W iednia .

Z P a ry ż a  d. 21 S ierpn ia .

Król udz ie l i ł  p ryw a tne  pos łuchanie  Mi­
n is trow i W ir tem b e rg sk iem u  Hv. B eroldingen. 
X źę  P o l ig n a c ,  P o se ł  nasz przy D w orze  L on­
dyńskim  , tow arzyszyć  będzie  J .  K. Mci w 
podróży do St O m er,

Gczgcy się t u  m łodz i  Eg ipcy ian ie  za­
czyna ją  znaczne czyn ić  postępy. R esebn  
t łu m a c z y  inź początki Jeom etry i  L eg e n d ra .  
S ze ik  D e s c h tu t i ,  uczeń Professora Agoub óro- 
dow itego  E g ipcy iana)  p racu ie  nad  A rabsk im  
ił um ączeniem - opisu źyciów nays ław n iey -  
• z y t h  filozofów starożytności przez F e n e lo p a .  
T f iadom o* źe n a  W schodzie n ie  z n a if  p ra ­

wie pism E u r o p e j s k i c h ,  i od w ieku  8go , w  
k tó ry m  A rabow ie na  ięzyk Syryyśki p rz e n o ­
sili dz ie ła  G reck ich  p isa rzów , rzadko ta m  
kro zna pisma E uropeyczyków  ; t łu m a c z e n ie  
więc now ych  dzieł p rzy łożyć  się n ieskończe­
n ie  m oże  do ucyw il izow an ia  W schodu.

Sześciu IndyianóVv Osage iedli u M ini­
stra  spraw zag ran icznych  śniadanie z nad- 
zw yczaynym  a p e ty t e m ,  i szczegblniey sm a­
kow ało  im  w in o  M aderskie .

Z nany  Kapitan Edw ard  B laąu iere  po­
w r ó c i ł  do Paryża z 3ciey swey podróży do 
G r e c j i .  Z n ay d o w a ł  się na obradach  Kon- 
gressu w T ro e ze n  i móvvi z wielka pochw a­
ły  o jed n o m y śln o śc i ,  z iaky H r .  Capodistri-  
as p rezyden tem  G recyi obrany  został.

W iadom ość  o trak tac ie  p o ś red n ic tw a ,  
k tó ry  przez wszystkie utnawiaiyc.e się M ocar­
stwa zatwierdzony z o s t a ł o ż y w i ł a  w G re ­
kach  m ęztw o i nadzielę. W o js k a  Ibrabirria 
Baszy i T u re c k ie  n ie  czynijł źadrjvcb postę-- 
pów. O krę t  L orda C och rane  Jednorezń  c , 
pod dowództwem  Kapitana C h r y s t a l , w nuka  
tego Achnirała,  odp łyny ł  dnia 8  b. m .  z M a r-  
selii do N aupli i .

Z  T u lo r iu  piszy pod d n ’e m  13 b .  m .  
źe A lgierska ko rw e ta ,  k tó ra  bioryc Angielski 
ok rę t  za F ran cu zk i  chcia ła  p rze trząsać  > zo­
sta ła  p rzezeń  zatopiony.

Z  B arce lony d. 12 S ie rp n ia .

B un tow nicy  Katalonii nazywaiy się h i  
aęra ve d o s  obrnźonerni.  N ie d a w n e  rozstrze­
la l i  bogatego m ieszkańca w L a m p u r d a n ,  k tó ­
ry n iechc ia ł  dozwolić zab rać  sobie swey trzo ­
dy. T rz y  sta do 400 tyfch icbm ośeiów  wyci­
snęli kontrybuey ią  w Olot. P rzybydź  m a  d& 
naszey p ro w in c j i  do If/OOO woyska Króle­
wskiego. A jenc i  bun tow niczey  bandy Bo- 
zom o l ia r i iy  każe  tri u ch cyc-m u  się zae iagnyć  
po § rea ldw  (z ip .  2  gr.  1 2 / żo łdu  dz ienn ie .
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rherrn:
Paień Barometr ł czyli Higro­ Wiatr Stan Atmoaf: U W A G I .

god ziua z retiufc: na stop:ziin metr
0-3 2 . i ciepła

W rześ: cali lin: stopnie stoo:
god: 7 27 9, 178 -f 8. 1 80 żaden Pogoda z C h m u r:

12 „  9, 354 +  14. 4 70 P o łud :  Za: słabv C h m u ry
i .  3 „  9, 244 f  16. 0 65 Półn: Ws: słaby Pogoda z C h m u r:

9 , ,  9 ,  179 f  10. 1 81 żaden Pogoda _

7 27 9, 21 0 ;  +  9. 4 75 Zachodn i s łaby Pogoda z C h m u r :
2 .  12 „  9, 054 f  17. 4 65 57 77 a

3 „  8, 810 -f- 19. 3 63 W schodni słaby ii
9 „  8, 718 f  11- 4 81 ż a d en Pogoda

7 27 8, 407 ' f  U .  8 79 P ołn :  Ws: słaby’ P ogoda
3 . 12 „  8, 040 t  1-7. 0 68 U 11 n

3 „  7, 458 |  18. 8 1 65 a ii a
9  j „  7, 149 f  12. 2 i 82 P ó łnocny  słaby 77

J .  S te c z k o w s k i , Z .  A. O*

—-  Z  Krakowa.. —

W  l iczb ie  K ilkunastu  no w y ch  b u d o w li ,  
tego  la ta  s ta w ia n y c h ,  Dom P . Cypcera z fu n ­
d a m e n tu  na  podw alach  w placu  niegdyś p u ­
s tym  daw nych  m u ró w  m ieysk ich  b u d o w a n y ,  
ce ln ieysze  t r z y m a  m ieysce.  P lac  w czworo- 
itjit podłużny  na  k ilka  stóp nad chodnik i spa­
cerow e wyższy ,  n ad e i  korzystn ie  przez w ła ­
śc ic ie li iest użyty. —  Ś iodek  zaymuie bu­

dowla z dw om a paw ilony  już  z g r u n tu  wy­
prow adzona . P o r ty k  o tw arty  n a  spacery p u ­
b liczne  wysuniony  , wzięty z  W z o r u  s ła w n y c h  
r u in  greck ich  toiest P a t te n o n e  w A t e n a c h ,  o  
s łupach1 row kow anych  z f ro n to n e m  j  w ygodę  
rów n ie  iak ozdobę zapew nia .  Z  obu  s t ro n  
wystawy ,  grady ny dadzg w stęp  pod  słuptrw a- 
n ie ,  nas tępn ie  do S a lo n u  i gab ine tów . &4.“ 
sadzkę p o r ty k u  ju ż  rozpoczęto .
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P o d łu g  p l a n u ,  od  paw il lonów  póydą 
kraty , k tó re  widok tak  n a  podw ale g łó w n e  
ja k  w za iem  z tegoż n a  ogród kwiatowy u  a- 
tw ią .  W  dalszym  ciągu ro b ó t ,  wsypki w od­
d a le n iu  s to iące ,  gustow nie  przerobione nie- 
m n ie y  Z ie m ia  na rzadsze kwiaty  i krzewią  
m a  być budow aną, P lac  przed por tyk iem  
stosowne p rzybr  n i e ,  zgodne z w idokam i R z ą ­
d u ,  k tó ren  nigdy pomocy z swey strony w 
podobnych  przedsięwzięciach jnnodm aw ia  , 
zyszcze.

W illa  t a ,  u s łudze  publiczney  m a  b y ć  
poświęcona. C uk ie rn ia  Cypcerowska u tw ie r-  
dzoney  od la t  ty lu  wzię tośc i,  w m ieyscu  spa- 
ceróvy nayw ięcęy  uczęszczanych ,  wygodę i 
p rzy ie m n o ść  zaręcza ; pam ięć  z ;ś na tak u- 
Źyteezne i ? n ak ład e m  ppdięte przedsięwięcie , 
do Publicznośc i n a leżeć  będzie. —  Schodziło  
n a m  dotąd n a  Kawiarni w sposób francusk i 
po wszystkich n ie m a l  m ias tach  już  zaprowa­
d z o n y c h ;  n ie m a  w stolicy naszey ani iedney 
dotąd  budow li w podobnym  stylu i guście 
p iękney  A rch itek tu ry  stawiane}’. Czyni to 
tedy prawdziwy zaszczyt w łaśc ic ie lo w i, jź u- 
m ia ł  zarazem połączyć p ię k n o ść  z ozdobą o- 
bok  wygody publiczney. —  P o m in ą ć  iednak  
a ie m o ż n a  życzenia , aby zam iary  t e , przez 
d o k ła d n e  w ykonan ie  p lanu , sp e łn io n o  .

' , I
Z Marselii d. 10 S ie rpn ia .

O  za m ykan iu  A lgieru  n ie m am y  nic no ­
wego. Zdaie s ię ,  źe nie iest ścisło zachow a­
n a  , ponieważ korsarskie okręty  w edle upo­
dobania w ypływ ają  i wchodzą bez zapuszcze­
nia się w d ługą  żeglugę. Co do wyszłych 
torsarzów z O ran  i in n y c h  s tanowisk Barba- 
esków znayduie ich się podosta tk iem  w Cia- 
n in ie i na Ocenie. Zasłony dodaw ane re- 
u la rn ie  są okrętom  kup ieck im  F ra n c u z k im  

w du iu  10 i 25  każdego miesiąca do ciaśni- 
ny  i na  O cean  , a w d n iu  30 dp Levyantu i 
p a  A rch ipe lag .

D o n ie s ie n ia ,  k tó reśm y  dziś z S ta m b u ła  

odebrali  o p ie w a ią ,  źe  ta m  panuie  zup e łn ą  
spokoyność. N ab ó r  do woyska cięgle iest 
czyniony , i ka rność  Europeyska  coraz bar- 
dziey się ro z sz e rz a ,  z czego w noszę ,  iż D y ­
wan nie przychyli się do propozycyy M acarsiw  
w zg lędem  G reków . S u ł ta n  zdaię się bydź 
sk łonn ieyszym  do wdania się w woynę , n i ­
żeli do odstąpienia pięści z iem i lub  zezw ole­
nia na w yłan ian ie  się z pod iego w ładz; Ra- 
iasów ( C hrześc ijan  ) r P os łow ie  M ocars tw  
C hrześc ijańsk ich  m iew aią  często pom iędzy  
sobą narady  i wysełaią  gońców do sw ych  
D w orów . Pose ł  Aus-try iai ki zdaie się n a j ­
w iększe posiadać względy u  R m s-E ffendego ,

Z  M a d ry tu  rf 9 S ie r p n ia ,

O d k ry ty  został nowy spisek: Galicyia i  
E s tram adura  m ia ły  bydź w sposobie Katalo­
n i i  w zburzone . Policyią sc h w y ta ła  k i lk ą  
kw o t p ie n ię d z y ,  k tó re  na to przedsięwzięcie  
p rzeznaczone były . N a mocy tego odkrycia 
uwięziono w Eugo , O rense i in n y c h  G ali­
cy jsk ic h  m iastach wiele osób. D onies ien ia  z 
Katalopii n ie  są zaspakajające: Brygady e r  R i-  
magosas zmuszony b y ł  uc iekać  i cofnąć się

(Jo Barcelony.
M in is te r  Cćj.lomaide w yśledzić  m i a ł ( i ^ k  

D z ie n n ik  Konstytucy iornsta P arysk i  douośi )  
że w piśm ie do wyższych i n iższych W ładz 
okazuie  s i ę ,  iż Rząd Angielski p rzeznaczy ł  
sw o iem u  M in is te r iu m  pó ł m ii i iona  f un tow  
s z t e r l i g ó w , dla ob łąkan ia  i odw iedzenia od 
p rzychylności rządu woyska H iszpaóskigo.

Z  L iz b o n y  d( 3 S ierpnia .

W  Gazecie rządow ey wczorayszey ogło­
szony ięst wyrok R e je n tk i  z dn ia  23 z, m .  
m ocą  k tórego  M in is te r  Saldanha na swoie 
żądan ie  uw oln iony  iest od u rzędu  M in is tra  
w oiennego . Z ab ron ione  r ą j e łn  iest k rzy c zeć
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tv te a t r z e :  n ie ch  źy ie ,  lub  czy tać  wiersze na 
iego pochw a łę  bez poprzedniczego zezwole­
n ia  Policyi, Redaktor  tey Gazety nie ty lko 
iest o d d a lo n y ,  ale u trac ił  naw et u rzęd  w 
w ydzia le  spraw  z .igraniczm ch.

P rzy  y ły  tu  w 69 dn iach  o k rę t  P o r tu ­
galski z P on id incha  przyw iózł wiadomość, iż 
m iędzy  Brazyliię  i B u e n o s -A y res  zawarty zo­
sta ł pokóy , j źe 3 w oiepne  okręty  u rządzo ­
n e  sę d la p rzew iezien ia  Cesarza do Portugalii .

2  L o n d y n u  d. 19 S ierpn ia .

S 1 ład te raźn ie jszego  M in is te r iu m  «est 
n a s tę p u ię c y : V icehrab ia  G oder ich  p ierw szym  
.Ministrem czyli p ie rw szym  L ordem  skarbu  ; 
P . Huskisson M in is trem  o s a d , P . H erries  
k a n c le rz e m  skarbow ym i P ,  Karol G ra n t  P re-  
eeześern  bióra handlowego; P .  W, W y n n  P re  
zesem  bióra kontrolii I n d y y sk ie y ;  Xźę Por- 
t land  P rezesem  ta-yney R a d y ;  H r .  C a r l is le  
p if-czętarzem; P. T ierney  M in is trpm  
Cy; M argr .  Anglesea W ie lk im  M in is trem  ar- 
ty ie ry i ,  P . S tu rg e s -B o u rn e  M in is t re m  wy­
d z ia łu  lasów ; Lord  L y n d h u rs t  (Gopley) L o r ­
d em  K a n c le r z e m ; Lord Bexley (V a n su ta r t )  
K anc le rzem  L ankaste isk iio ;  Lord  Pęiinersto-  
n e  M in is trem  w o je n n y m ; L o rd  D udley  and 
W a rd  M in is t rem  spraw zagranicznych; M argr. 
L an dsdgw ne  M im s ife m  spręw w ew nętrznych .  
N a c z e ln e  dowództwo woyska proponowane 
zostało X ięc iu  W e l l in g to n ,  k tóre  iak G azeta  
G on iec  zapewnia pew nie  p r z y jm ie ;  lecz n ie  
będz ie m ia ł  w  gabinecie  g łosu .  W całym  
gabinec ie  2 naydu ię  się teraz ty lko  4 głosy 
przeciw p rzypuszczen iu  fituolik.óyy do praw 

ibywatelsk ch.
P .  Jan  F ry d e ry k  R ob inson  teraźnieyszy 

Wicehrabia czyli Lord  G oderich  następca P. 
l a n n i n g a , iest synem  T o m a sz a  R obinson i 
ochodzi z daw ney  rodziny ,  k tó ra  w r. 1761 

aa pauowstwo pod ty tu łem  Barona G ra n t-

ha tn  wyniesiony została'. T e ra ź n ie js z y  M in i ­
s te r  jest m łodszym  b ra tem  Tom asza  F i l ip a  W e­
del Robinsona (L o rd a  G ra n th a m )  u rodzony  
w r, 178L  O brany  by ł w r, 1807 c z ło n k ie m  
do P a r la m e n tu  od miasteczka Ripon (Jo rk -  
sh ire )  a w r. 1813 pow tórn ie .  W r. 1815 o- 
Źenił swę z jedynaczkę córkę H r .  B u c k in g h a m , 
W szedł do M in is te r iu m  za podw ładnego  za 
M inistrowstwą Liwcrpool. Po śmierci L o r ­
da C astle reagh  postał P rezesem  bióra h a n ­
dlowego , a ' p o  m ia n o w an iu  P. Vansjt-  
t a r t  L o rdem  Bexley. postępił na K anclerz*  
skarbowego. Po o trzy m an iu  przez P .  C a n -  
n inga  stopnia pierwszego M inistra  m ia n o w a­
ny został L o rd e m  pod ty tu łe m  V icehrabiego 
G oderich  i p rzeszed ł z izby n iższe j  do wyż- 
szey , i o tyzym ał M inisters tw o oęad,

P o jty  nasze za m k n ię te  sę dla obcego 
g b o źa ,  wyięwszy dla owsa za o p ła tę  po 4ry 
szylingi do Igo  P aźdz ie rn ika  z p o n iż sz y c h  ,  
a  do 3 miesięcy z dalszych  portów,

Z a p e w p ia lę , iż grodki pszczędnośc: vr
różnych  odnogach rzędu przez  P .  C a n n in g a
rozpoczę te ,  n ie  będę przez  śm ie rć  jego wcale 
prze rw ane .

M argr. H erfo rd  z pow odu śm ierci P .  
C ann inga  , o którey dow iedzia ł się w N ie m ­
c z e c h , pow rócił  tu  w raz  L o rd e m  Russeł Z 
zagranicy  p r ę d z e y , niżeli sobie zam ie rzy ł .

T eraźn ieyszy  nasz P ose ł  w S ta m b u l e ,  
P .  Stra tford  C a n n in g ,  iest synem  kupca L on­
dyńskiego , który  by ł s t ry iem  zm arłego  Can­
ninga .

P od ług  donies ień  z N ew fo u n d lan d  przez
przyby łych  dnia 27 Czerw ca I r la n d cz y k ó w
przyw ieziona tam  została g.oręczka T y fu s ,  n a  
k  órę bardzo wiele ludz i u m a r ło ,

N aypierw sze w in n e  pn iak i  na V an  D ig- 
rnen  zaprow adził  P. B ro u g th o n ,  k tó re  wyda­
wać m aję  n ip o  podobne do Szam pańskiego. 
R zem ieśln icy  na tey osadzie zawięzali tow a­
rzystwo do rozkrzęw ien ia  wiadomości.
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W ierzyc ie le  zm arłego  X c 'a  Jo rku  o trzy­
m a l i  iuź  n a  swoie wierzytelności po 50 od 
sta*

W  N o w y m jo rk u  u k ła d an y  iest plan  za­
ło ż en ia  ogolnego narodow ego b a n k u ,  k tó rego  
początkow y fondusz wynosić m a  15 m il i .  do­
la rów . —'  Były P rezyden t  Z jednoczonych  S ta­
n ó w  M adisson zachorow ał dn ia  12 z. m .  na  
cholerę .

D onies ien ia  z C hin  ( 'Kantonu) pod dn iem  
15  M arca  za w ie ra ię ,  źe gdy T a ta rzy  nad rze ­
k ę  czarnę k ilkok ro tn ie  przez  woyska C h ińsk ie  
p o b i te m i zos ta l i ,  ugodzono się nakon iec  n a  

pokóy .

Orf b r z e g ó w  n i z s z e y  E lby  dn ia  24 S ie r p n ia .

D n ia  12 S ierpn ia  odbył się w O ld e n b u r ­
g u  uroczysty ch rzes t  urodzonego w dn iu  3 
L ip c a  syna Xięcia Dziedzicznego, na k tó ry m  
• t r z y m a ł  im io n a  M i koła y ,  F ry d e re k  i Piotr. 
C h rze s tn e m i  iego oycam i by li:  N ay iasm eysi  
C e sarz  W szech Rossyy M ikołay ,  Casarzowa 
M a t k a ,  Król D u ń sk i , .  Król W irtem bergsk i , 
X ię ź n a  D ziedz iczna  Sasko W eim arska  , &c.

Od dnia 13 b. m .  do 17 odbyw ały  się w 
D o b e ra n  wyścigi k o n n e  n a  k o n ia ch  k ra jo ­
w y c h . —  D n ia  18 da ła  ta m że  w tea trze  P a ­
n i  Katalani k o n c e r t ;  wniyście kosz tow ało  2  
t a l a r y ,  le cz  dochód n ie m ia ł  w ynos ić  500 
ta la rów .

D nia  18 b. m .  rano  t rzy  w o ienne  Ros- 
syysk ie  brygi zarzuci ły  przed K openhagę k o ­
tw ic e ,  a dn ia  19 p rzy b y ła  ta m ż e  z Kattega 
f re g a ta  Rossyyska.

P o d łu g  iedney  z G a z e t  S zw edzk ich  te- 
jtaanieyszy W ielkorzędca N o r w e g i H r .  San-

d e l s ,  opuśc ić  m a w p rzy sz ły m  m iesięcu  to
Królestwo, i iak głoszę , iuź  ta m  w te rn  z n a ­
czen iu  n ie  powróci.

A ngielski G e o lo g ,  nazw isk iem  B l a d ,
k tó ry  n ie  daw no  do Szwecyi p r z y b y ł ,  m ia ł
kopa ln ię  węgli w H óganes tak obfitę z n a l e ś ć ,
iż przez k ilkanaście  wieków dostarczy Szwe- 
cyi w ęgli.

D y re k to r  S tens trup  w y n a la z ł  w Szwecyi
sanie, k tóre  przez parow ę m a ch in ę  m ogę bydź 
poruszane.

D n ia  3  i 4 IFrzesń la  1827 r .
Cena Zbóż różnego g a tu n k u  n a  T a r g u  

w  K rakow ie sp rzedaw anych .
1. 2. a *•Korzec Z ł.  g r . Z ł .  gr. Z ł .  gr. Z Ł  g r .

—  P szenicy 13 — 11 15 10 — 9 15
—  Ż yta 9 15 9 — '8  24 8 15
—  Jęczm ien ia 9 — 8 — 7 15 7 —
—  G ro c h u ----------------- __

— -

—  Owsa 5 — 4 24 . —  — 1 ---------— *

—  Jag ie ł 18 — 17 — 16 15 —— - —

—  R z ep a k u ------ ------------------ —  —

-i.

W G dańsku  d n ia  23 S ierpn ia .
Ł asz t  30 Korcy w ynoszęcy  

P sze n icy  od  Z łp .  570 do 600.
Ż y ta  —  324  —  342.
Ję cz m ien ia  —  —  300 318.
O WSa —  —  270 —  300.
G ro c h u  —  —  750 —  780.

I O T E R Y I A  K R A J O W A ,
W  258 Cięgnieniu ' dn ia  5go W rześn ia  r .  

1827 w  przytom ności Osdb od R z ę d u  do teg»  
w y z n a c z o n y c h , w yciągnię te  z k o ła  zos tały  
N u m e r a  nas tępu ięce  :

8. 29. 56. 83. 42 .
P rzysz łe  2 5 9  C iągn ien ie  dn ia  12go W r z e  

śn ia  1827 r .  przypada.

d o n i e s i e n i e .

W  d n iu  7 ,  W rześnia r .  b. 1827 o g odz in ie  9 tey  z ra n a  w Krakowie w g m a c h u  S u k ien -  
»»e •Sbęrfzie  się  Lycytacy ia  w drodze E x ek u e y r  Sędowey' za ię tych  ru ch o m o śc i ,  iako to r  m e b l i  
3K»fc©ty s to łarskiey  i  tapicerskiey Z w ierc iade ł  Z egaru  &c. S i c.

W  K rakow ie  d n ia  28go S ierpn ia  1827 r o k u .  H .  Salomańskj,  K . S .


